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Za mnie
Przyjdź do roboty za mnie
Odwdzięczę się lojalnie
Przyjdź do roboty za mnie

Ładnie
Proszę cię tak ładnie
Do rana mi nie spadnie
Przyjdź do roboty za mnie

Historia jak świat stała
Spotkałem dziś Omara
Namawiał na browara
Namówił na browara

Wzięliśmy cztery
No i do tego setę
Wyje*ało nas w kosmos
Jak sowiecką rakietę

Jeszcze jedna mała
Potem druga mała
Zaszczepieni trzecią dawką
Dawaj do Rafała

Rafał nie pracuje
Więc był chętny na domówkę
Mam na rano do roboty 
I dwie dychy na taksówkę
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Rozkładam siły swoje
I piję po połowie
Ziom nagle zauważył
Że nie ma z nami kobiet

Rafał zaprosił swoje koleżanki
Ale żadna nie przyszła i mamy tu men party
A ten dalej dzwoni
Dwoi się i troi
Jednak nikt nie chce zgodzić się za niego robić

Słychać już śpiew ptaków
Twarz Rafała zmienia kolor
Mam na rano do roboty
Pewnie mnie z niej wypie*dolą

Za mnie
Przyjdź do roboty za mnie
Odwdzięczę się lojalnie
Przyjdź do roboty za mnie

Ładnie
Proszę cię tak ładnie
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